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Treść: Przyśpieszmy tem po wyszkolenia. —  W ytyczne do p lanu  działalności straży pożarnych na 1937-38 rok. —  Z b io ­
rowe kursy wyszkoleniowe z zakresu w yszkolenia 1 stopnia. —  Z  życia zrzeszonego strażactwa. —  Z  życia i prac 
sam arytanek. —  Różne.

Z przep row adzonych  w o sta tn ich  la tach  p rac  
p rzez  S traże , O ddziały P ow iatow e i O kręg, w iększość 
s traży  Śląskiego O kręgu, dzięki n ap raw d ę  ofiarnej i 
w ytężonej p racy  doprow adziło  do odpow iedniego w y­
szkolenia podstaw ow ego sw ych członków . Z daw ało  
by się, że po tej mozolnej p racy  członkow ie ty ch  s tra ­
ży m ogą sw obodnie w ypoczyw ać, uw ażając by  sp rzęt 
pożarn iczy  zaw sze b y ł w dobrej gotow ości bojowej, 
aby  na w ypadek  pożaru, s tra ż  m ogła w ystąp ić  do 
w alk i w należytej form ie bojowej, jednak  talk nie jest, 
bow iem  s trażac tw o  tu t. O kręgu m oże się sp o tk ać  z 
tak im i pożaram i, dla w alk i z k tó rym i posiadane w y­
szkolenie podstaw ow e nie w ystarcza . P ożaram i ta k i­
mi m ogą być pożary, w yw ołane w czasie przyszłej 
w ojny p rzez lo tn ic tw o n ieprzy jacielsk ie  w zględnie a r ­
ty le rię  lub dyw ersantów , bow iem  z uw agi na  p rzy g ra ­
niczne położenie Ziemi Śląskiej, rozwój lo tn ic tw a i t e ­
chniki w ojennej, m ożliwość spo tkan ia  się z tak im i

pożaram i s traży  tu t. O kręgu jest bardzo  w ielka i a b ­
solutnie nie w ykluczona.

Z p iśm iennictw a k ra jów  ościennych w idać, że 
spośród środków  napadu  lotniczego w przyszłej w oj­
nie, dom inującą rolę w niszczeniu ty łów  n ieprzy jaciela  
odegra bezsprzecznie ogień w  postaci pożarów  w y­
w oływ anych przez różnego rodzaju  bom by zap ala ją ­
ce, k tó re  są dość tanim  środkiem  trw ałego  n iszcze­
nia osiedli, m iast, przem ysłu, kolei itp. ośrodków , zaś 
w alka z tak im i pożaram i, z uw agi na u trudn ione ga­
szenie p rzez  gazy i bom by kruszące, jest w ted y  m o­
żliwą, jeśli s trażac tw o  uzy sk a  odpow iednie w yszko­
lenie specjalne.

Z pow yższego widzimy, że koniecznością jest, 
by straże , k tó re  nie zajkończyły w yszkolenia p o d sta ­
w owego, w yszkolenie to  bezw zględnie w  roku  1937 
uskuteczniły , zaś s traże  posiadające w yszkolenie pod-
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staw ow e, p rzy stąp iły  niezw łocznie do p rzep ro w ad za­
nia p rzeszkolen ia:

1. uzupełniającego podstaw ow ego,
2. inform acyjnego opl. g. wg 20-godz. program u

L. O. P. P.,
3. specjalnego wg program u w yszkolenia s tra ż a ­

k a  w opl. poż. (90 godz.).
P rzeszkolenie uzupełn ia jące w inno być p rz e ­

prow adzone w te n  sposób, by s trażacy  szeregow i p o ­
w tórzyli w ażniejszy m ateria ł z I st., jak  w yszkolenie 
bojow e s trażak a , sp rzę t pożarn iczy  i konserw ację 
sp rzętu  ze zw róceniem  uw agi na nap raw ę w ęży tło cz­
nych, k tó ry ch  w razie  wojny m oże nam  b raknąć. Na 
zb ió rkach  w yszkoleniow ych p rak tycznych  należy 
dążyć do nauczen ia poszczególnych s trażak ó w  sze re ­
gowych dow odzenia sekcją w  akcji, ze szczególnym  
zw róceniem  uw agi w ykonan ia podziału  na funkcje 
bojowe, bow iem  w  czasie napadu  lotniczego może za ­
b rak n ąć  d-cy sekcji, k tó rą  w  tym  w ypadku  um iejętnie 
w inien dow odzić każd y  ze s trażak ó w  szeregow ych.

W  celu należytego  w yszkolen ia oplg. należy p o ­
rozum ieć się z m iejscow ym  kołem  L. O. P. P., dla w y­
pożyczenia pom ocy naukow ych, bądź uzyskan ia  w y­
kładow ców .

Dla w yszkolenia specjalnego w  opl. poż. należy 
porozum ieć się z m iejscowym  szefem  służby ppoż. w 
opl., pod k ierow nic tw em  k tó reg o  w yszkolenie to  
w inno być prow adzone.

Jeże li zastanow im y się nad  ch a rak te rem  p o ­
w staw an ia  pożarów  od bom b zapalających, to  doj­

dziem y do p rzekonan ia, że pożarów  tak ich  jednocze­
śnie m oże w ybuchnąć k ilkadziesią t lub n aw et k ilk a ­
set, do gaszenia k tó ry ch  nie posiadam y po trzebnej ilo ­
ści jednostek  bojow ych s traży  (sekcji lub p lu tonów ), 
dlatego  te ż  prócz p lu tonów  straży  pożarnych  w p ro ­
w adzono do w alk i z tak im i pożaram i służbę pom oc­
niczą, k tó rą  nazyw am y p osterunkam i p rzec iw p o ża­
row ym i w opl. i sekcjam i ppoż. w  opl. bloków  do­
mów. S łużby te  p o trzeb u ją  rów nież w yszkolenia sp e­
cjalnego, jednak  w yszkolenie ich idzie dość wolno, 
bow iem  nie posiadają  odpow iednio w yszkolonych 
-kierowników. A pelujem y p rzeto  do szefów  służby 
ppoż. i dow ódców  plu tonów  ppoż. w opl., by p rzy sp ie­
szyli tem po w yszkolen ia k ierow ników  tych  służb, s to ­
sując ściśle program  zaw arty  w instrukcji dla służby 
przeciw pożarow ej ob iek tów  w opl., pom nąc, że jeśli 
pom ocnicze służby ppoż. będą należycie w yszkolone, 
to  bom by zapalające nie zdołają w ytw orzyć jednocze­
śnie w iększej ilości pożarów , bow iem  w szystk ie  wzgl. 
znaczna w iększość tych  bom b będzie stłum iona, e- 
w en tualn ie  pożary  pow sta łe  od tych  bom b w  w ięk ­
szości zo stan ą  zgaszone w zarodku  p rzez  te  służby. 
K ierow ników  tych  służb należy  pow oływ ać do p rz e ­
szkolen ia za pośredn ic tw em  k om endan ta  opl. d an e ­
go m iasta  lub osiedla, z k tó ry m  szefow ie sł. ppoż. są 
i w inni być w ciągłym  kon takcie .

Pam iętajm y, że n apastn icy  nie zdołają w y rzą­
dzić w ielkich szkód, jeśli napadn ięci są odpow iednio 
przygotow ani.

L, Jaroszewski,

Wuluozne- do- pionu- doiatcdnośd sitoiy- poóowyck
no 1932-38 coU

Na zasadzie s ta tu tu  każda  straż  pożarna pow in­
na prow adzić p race  w edług planu  działalności uch w a­
lonego na Z ebraniu  W alnym  S traży  i za tw ie rd zo n e­
go p rzez Z arząd  O ddziału Pow iatow ego. P lan  pow yż­
szy należy  opracow ać na specjalnym  form ularzu w zór 
n r 21 a, k tó ry  m ożna nabyć w każdym  O ddziele P o ­
w iatow ym  Zw iązku i p rzesłać  w 2 egzem plarzach 
O ddziałow i Pow iatow em u do zatw ierdzenia.

Na zasadzie p lanu  działalności Śl. O kręgu Woj. 
Zw. S tr. Poż. R. P. na 1937-38 poniżej podajem y w y ­
tyczne do planu  działalności s traży  pożarnych na 
1937-38 r.

I, Organizacja i administracja
Przyszła  wojna, o ile zaistnieje, obejm ie n isz­

czycielską pożogą cały  kraj w sk u tek  m ożliwości n a ­
padów  lo tn ic tw a n ieprzyjacielskiego na w szystk ie 
p u nk ty  naszego kraju.

P rzy a tak u  lotniczym  na specjalną uwagę 
zasługuje niebezpieczeństw o pożarowe, k tó re  n iew ą t­
pliw ie pow stanie od bom b zapalających  i burzących.

W skazuje na to  dośw iadczenie w ojny św iatow ej i 
czasów  ostatn ich , gdzie by ły  w użyciu bom by za p a ­
lające przy  bom bardow aniu  m iast, wsi, składów , fa ­
b ry k  itd. To też w całokształcie zagadnień, związa­
nych z obroną Państwa na wypadek zbrojnego kon­
fliktu, w ysuwa się coraz bardziej w ażność obrony 
przeciwpożarowej, a przede wszystkim  rola straży 
pożarnych.

N iebezpieczeństw o pożarow e od napadu  lo tn i­
czego s tw arza  strażac tw u  now y odcinek p racy , m ia­
now icie ochronę ppożarow ą w  opl. W obec pow yższe­
go, oprócz dotychczas prowadzonych prac tj, zabez­
pieczenia ppoż, na czas pokoju, organizacje strażackie 
muszą w  swoich programach uwzględnić i pracę obro­
ny ppoż, w  opl.

P oniew aż to  drugie zagadnienie jest zw iązane 
z ob roną P aństw a, pow inno ono być specjaln ie o to ­
czone tro ską.

Zw rócić uw agę na  dobór do straży  ludzi id eo ­
w ych, pow ażnych. Podzielić sp rzę t na  sekcje bojo-
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we. Zrewidować, czy nie zachodzi potrzeba dokona­
nia zmian na dowódców plutonów i sekcji. Powię­
kszyć stan członków popierających.

Poświęcić odbyciu Walnego Zgromadzenia 8 do 
12 posiedzeń Zarządu Straży, 2—3 posiedzenia komi­
sji rewizyjnej.

Celem zasilenia kasy strażackiej uwzględnić kil­
ka imprez dodatkowych, Tydzień Strażacki itp., wy­
stąpienie do Zarządu Gminnego (magistratu) o fun­
dusze.

II. Akcja zapobiegawcza

Prowadzić odczyty o niebezpieczeństwie poża­
rowym w okresie pokoju i nalotu nieprzyjacielskiego 
lotniczego. Odczyty prowadzić dla dorosłych i mło­
dzieży. Prowadzić rewizję strychów, kominów, zaopa­
trzenia wodnego, dozór nad racjonalnym budownic­
twem z uwzględnieniem bezpieczeństwa ogniowego.

III, Wyszkolenie
Przygotować kandydatów na kursy organizowa­

ne przez Oddz. Pow. i Okręg, tj. II, III, IV stopnia, me­
chaników motopomp (tam, gdzie motopompy istnie­
ją), Prowadzić wyszkolenie I stopnia lub uzupełniają­
ce dla strażaków szeregowych. Przewidzieć udział 
straży w zawodach rejonowych lub powiatowych. 
Nabyć wzorową książkowość dla prowadzenia ewi­
dencji wyszkoleniowych. W miastach i większych gmi 
nach i ośrodkach przemysłowych przystąpić do szko­
lenia posterunków ppożarowych opl. Podnieść w 
strażach stan czytelnictwa fachowego.

IV. Prace specjalne
a) Służba żeńska sam.-poż. — dla tego działu 

pracy wytyczne do planu działalności będą podane 
w  nrze kwietniowym.

b) Wychowanie fizyczne. Gdzie dotychczas nie 
istnieją, powołać przodowników w. f. i sportów. W y­
słać ich na kursy w. f„ o ile nie są wyszkoleni. W pro­
wadzić do ogólnego wyszkolenia pożarniczego ćwiczę 
nia w. f. Przeprowadzić konkurencję o P. O. S., O. S., 
zawody w. f. w straży, a następnie najlepszych za­
wodników wysłać do zawodów w. f. powiatowych.

d) Prace wychowania obywatelskiego
Obok działalności czysto fachowej duża uwaga 

musi być poświęcona zagadnieniom wychowania oby­
watelskiego. Obowiązek szerszego prowadzenia tych 
prac wynika z obecnego charakteru straży, które ja­
ko współpracujące w obronie Państwa, muszą przy­
gotować przyszłych obrońców do trudnych zadań nie 
tylko fachowo, ale i moralnie.

Z tego też powodu prace wychowania obywa­
telskiego i oświatowe stanowić muszą podstawę pra­
cy wyszkoleniowej fachowej. Prace te nie znajdowa­
ły dotychczas należytego zrozumienia w strażach po­
żarnych. To też w roku 1937-38 praca wychowania 
obywatelskiego musi przeniknąć głębiej ze szczegól­
nym uwzględnieniem momentu wychowawczego tak 
dowódców, jak i strażaków.

W bieżącym roku należy powołać w strażach 
referentów wychowania obywatelskiego w tym ce­
lu, aby powyższe prace mogły być celowo prowa­
dzone. Referenci w miarę możności otrzymają odpo­
wiednie wyszkolenie.

V, Dział techniczny
Motoryzacja straży ściśle wiąże się z opl. Do 

obsługi sikawek ręcznych jest wymagana stosunko­
wo duża ilość ludzi, przy czym do pracy w terenie 
zagazowanym w ogóle nie nadają się z uwagi na prze­
skok gazu przez pochłaniacz maski, w których ob­
sługa do pompowania musiałaby pracować. Tam, 
gdzie jest możliwe, należy ludzi zastąpić siłą mecha­
niczną, a więc w strażach zamiast sprzętu ręcznego 
należy wprowadzić sprzęt motorowy. W związku z 
powyższym należy poczynić starania w gminach o u- 
zyskanie funduszów na motoryzację sprzętu.

Równolegle z motoryzacją straży należy umie­
jętnie ująć zaopatrzenie wodne. W tym celu dla miej­
scowości przewidzianych do zmotoryzowania należy 
opracować plany zaopatrzenia wodnego. Dla nadania 
tym. pracom kierunku fachowego, należy wyznaczyć 
ref. zaop. wodnego, którzy w miarę możności otrzy­
mają wyszkolenie.

Konserwacja sprzętu pozostawia wiele do ży­
czenia, a w szczególności węży tłocznych. Aby zwró­
cić uwagę strażom na konserwację sprzętu, zostaną 
przeprowadzone dla gospodarzy straży przeszkole­
nia.

Zbiorowe kursy w yszkoleniow e z zakresu wyszkolenia 1 stop.
Zdarza się często, że kierownicy wyszkolenio­

wi poszczególnych straży napotykają na znaczne 
trudności przy prowadzeniu wyszkolenia I stopnia w 
strażach. Brak lokali do wykładów, placu do ćwi­
czeń, występują w bardzo wielu placówkach straży, 
hamując rozwój wyszkolenia.

Następnie w mniejszych strażach wiejskich 
niewielu jest oficerów z ukończonymi kursami wyż­

szych stopni, a tam gdzie tacy oficerowie są, zwykle 
jeden spośród nich obarczony jest najwięcej w y­
szkoleniem. Trudno więc, by jeden człowiek nawet 
o najlepszych zdolnościach i umiejętnościach mógł 
należycie szkolenie w straży poprowadzić.

Zainteresowanie słuchaczy na takich kursach 
jest zwykle słabe.
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Nic dziwnego, że w  w ielu  w ypadkach  kurs ro z ­
poczyna wielu, a kończy często  b ardzo  m ało. D la te ­
go też  w  re jonach  o strażach  m niejszych —  w iejskich 
na szczególną uw agę zasługują ku rsy  zbiorow e, o rg a­
nizow ane dla k ilku  s traży  w  danym  ośrodku.

P rzy  tak ich  ku rsach  odpada cały  szereg tru d ­
ności, k tó re  w poszczególnych strażach  w  p racy  w y ­
szkoleniow ej się nasuw ają.

P rzede w szystk im  w  rejonie s traży  łatw iej jest 
w yszukać spośród oficerów  odpow iednich w y k ła ­
dowców, a  każdy  z nich, m ając jeden przedm iot 
wzgl. jakiś dział z danego przedm iotu, m oże grun tow ­

niej i dokładniej w y k ład y  dane opracow ać. W obec 
tego poziom  w yszkolen ia znacznie się podnosi. Z a­
in teresow an ie  słuchaczy  w zrasta . T rudności w  w y ­
szukaniu  lokalu  do w ykładów , doboru  sp rzę tu  do 
ćw iczeń, odpadają.

Szereg ku rsów  zbiorow ych dotychczas p rzep ro ­
w adzonych, dało  w yniki bardzo  dodatnie.

To też  w  p racach  w yszkoleniow ych s traży  — 
na ku rsy  zbiorow e rejonow e —  należałoby  zw rócić 
szczególną uw agę.

W . Skura, instr. pow.

2 otycia oxae&s&M$6’ sUaóadwa
POSIEDZENIE RADY ŚLĄSKIEGO OKRĘGU

W  dniu 18 m arca br. pod p rzew odnictw em  D ru ­
ha P rezesa  R ady D r A dam a K ocura odbyło się VI 
posiedzenie R ady  Śląskiego O kręgu W ojew ódzkiego 
Zw iązku S traży  Pożarnych  R. P. w sali R ady M iej­
skiej m. K atow ic. R adę zaszczycili sw ą obecnością 
P rzedstaw iciel P. W ojew ody p, R adca  Skrzypiec, In ­
sp ek to r P. Z. U. W . D r Zieliński. W  posiedzeniu  R a­
dy w zięło udział 33 delegatów . P o rząd ek  ob rad  obej­
m ow ał odczytan ie p ro to k o łu  z ostatn iego  posiedze­
nia Rady, uchw alenie p lanu  działalności i budżetu  
Śląskiego O kręgu W ojew . na  rok  1937-38, w ybór 
P rezesa  R ady i Z arządu  oraz członków  Z arządu O- 
kręgu, w ybór Komisji Rew izyjnej O kręgu na 1937-38 
oraz delega tów  na R adę N aczelną. P rzed  p rzy s tąp ie ­
niem  do ob rad  p rzew odniczący  zagaił zebran ie nast. 
przem ów ieniem :

„M am y p rzed  sobą now y rok  działalności. N a le­
py się zastanow ić głęboko, w jakim  k ierunku  należy 
rozw inąć najbliższą naszą  działalność. T ak  silna o r­
ganizacja, jak S trażac tw o  Śląskie, liczące ponad 
7000 członków  czynnych, musi swe zam ierzenia p od­
porządkow ać ogólnem u k ierunkow i P aństw a. H asła­
mi doby obecnej są obrona P ań stw a  i konsolidacja 
N arodu pod jednym  sztandarem .

S trażac tw o  pow inno być za in te resow ane  oby­
dw om a zagadnieniam i.

Do obrony  k ra ju  jest pow ołane wojsko, a obec­
nie pociąga się i ludność cyw ilną. N am  cywilom  na 
odcinku obrony P ań stw a  w ypada w ażne zadanie do 
spełnienia, bow iem  usuw anie n iebezpieczeństw , k tó ­
re od a tak ó w  nieprzyjacielsk ich  będą  pow staw ać. 
S traże  pożarne w  ogólnej obronie m ają przydzielony 
w ażny odcinek obrony, m ianow icie p rzed  pożaram i, 
k tó re  b ęd ą  pow staw ać od bom b zapalających. Do 
n iedaw na obow iązek obrony ciążył na straży  m oral­
ny, a dziś jest on ustaw ow y. Zgodnie z par. 14 rozpo­
rządzen ia  R ady M inistrów  z dnia 29 I 1937 r. o p rzy ­
gotow aniu w czasie pokoju obrony przeciw lotniczej

i przeciw gazow ej P ań stw a organizacje strażadk ie  ma 
ją za zadanie w spó łp racow ać z w ładzam i p rzy  o r­
ganizow aniu akcji przeciw pożarow ej oraz organizo­
wać, szkolić i zao p atry w ać  o rgana akcji p rzeciw po­
żarow ej. N ależy  dążyć, aby  ten  przepis by ł p rzez 
w szystk ich  członków  straży  należycie w ykonyw any, 
p rzez  co przyczynim y się do podniesien ia  obronności 
Państw a.

Idąc za hasłem  konsolidacji N arodu, pam iętać 
należy, że jedynie dobrze zorganizow ane s traże  d a­
dzą gw arancję należytego  w ykonyw ania zadań  s ta tu ­
tow ych i zarządzeń  w ładz państw ow ych. W obec t e ­
go m usim y pogłębić naszą w arto ść  m oralną, duchow ą 
i każde zam ierzenie nasze musi być nastaw ione dla 
d obra  Państw a. K ażdy s traż ak  m usi dok ładn ie znać 
przepisy  i zadan ia  nak reślo n e  s ta tu tem  straży , by 
p rzez  to  silnie pow iązać ze sobą poszczególne k o ­
m órki organizacyjne S trażac tw a  Śląskiego i dla c e ­
lów  państw ow ych skonsolidow ać go.

T ak, jak  do tychczas S trażac tw o  Śląskie za ­
w sze w yw iązyw ało  się ze sw ych zadań, p rzy p u ­
szczam , że w dalszym  ciągu będzie należycie sp e ł­
niać sw ą ro lę  społeczną. P rosim v uprzejm ie d elega ta  
P. W ojew ody o zakom unikow anie tego P. W ojew o­
dzie. Z arazem  te ż  prosim y p. W ojew odę o p rzy sp ie ­
szenie w prow adzen ia  u staw y  przeciw pożarow ej, aby 
p rzez to  u ła tw ić  s trażac tw u  p racę  i u trw alić  jego 
podstaw y  m ateria lne .

N a tym  posiedzeniu m am y uchw alić p lan dzia­
łalności i budżet na rok  1937-38. Za k ilka  dni skoń­
czymy roczny okres pracy, z k tó rego  szczegółow e 
spraw ozdan ie R ada będzie ro zp atry w ać  na zebraniu  
jesiennym . A by jednak  R ad a  m iała m ożność zo rien ­
tow an ia  się w  obecnym  stanie, pozw olę sobie w 
skrócie  p rzedstaw ić  sp raw ozdan ie za ro k  1936-37.

S traży  ochotniczych przybyło  15, w obec czego 
obecnie m am y 357 ochotniczych straży. W  ciągu ro ­
ku  odbyły się norm alne zeb ran ia  sta tu to w e. P race  
w yszkoleniow e m iały żyw e tem po, bow iem  p rzep ro ­
w adzono 16 różnych ku rsów  trw ających  od 8 do 15
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dni. Inspekcji s traży  pożarnych  odbyto  ponad  600. 
M otopom p przybyło  11 oraz sam ochodów  2, Inne 
p race  jak w ychow anie fizyczne, w ychow anie obyw a­
te lsk ie , by ły  p row adzone w m iarę posiadanych  śro d ­
ków  m ateria lnych . N a specjalną uw agę zasługują p ra  
ce działu  służby żeńskiej sam ary tańsko-pożarn iczej. 
D rużyn żeńskich  przyby ło  15 i obecnie posiadam y 68 
drużyn. W ykazu ją  one żyw otną działalność w p racy  
w yszkolen iow o-sam arytańsk ie j i k u ltu ra ln o -o św ia­
tow ej. Żeńską służbę pożarn iczą należy  trak to w a ć  
bardzo  pow ażnie. Na w ypadek  w ojny m ężczyźni pój­
dą na  front, a k o b ie ty  będ ą  m usiały zająć się obroną 
k ra ju  w ew nątrz , a w ięc m iędzy innym i tak że  o b ro ­
ną przeciw pożarow ą opl."

Po przem ów ieniu  P rzew odniczącego p rz y s tą ­
piono do dyskusji nad  p lanem  działalności, k tó ry  
k ilka  dni p rzed  obradam i zosta ł p rzez O kręg  w y sła ­
ny członkom  R ady. Po dłuższej dyskusji, p lan  dzia­
łalności Śląskiego O kręgu uchw alono.

R ów nież członkom  R ady w ysłano  p ro jek t bu d ­
że tu  Śląskiego O kręgu na rok  1937-38, k tó ry  bez żad ­
nej dyskusji zosta ł w całości p rzy ję ty  w  sumie 
27.591 zł po stron ie  w yda tków  i dochodów . N astęp ­
nie p rzez ak lam ację w ybrano  ponow nie p rezesa  R a ­
dy O kręgu D ra A dam a K ocura, P rezy d en ta  m. K a to ­
wic oraz  p rezesa  Z arządu  O kręgu J a n a  M ildnera, me 
cenasa  z K atow ic na oikres 3 lat. Zgodnie ze sta tu tem  
z Z arządu  O kręgu w ylosow ano D -hów  S tan isław a 
Szkudlarza, W icep rezy d en ta  m. K atow ic i P io tra  
Tom anka, N aczeln ika Gm iny O rzegow a.

R ada O kręgu ponow nie w y b ra ła  do Z arządu  
D -ha P io tra  Tom anka, naczeln . gminy O rzegów , zaś 
z pow odu rezygnacji D -ha Szkudlarza, na jego m iej­
sce w ybrano  członkiem  Z arządu  O kręgu  D -ha L eona 
M ierzejew skiego, In sp ek to ra  S traży  P ożarnej Sp. 
A kc. G iesche.

Do Komisji Rew izyjnej O kręgu na ro k  1937-38 
zostali w ybran i D -how ie: P rzew odniczący  W ład y ­
sław  Suchoń, sek re ta rz  Oddz. Pow. w B ielsku, cz łon ­
kow ie: M aksym ilian  R zeźniczek, w icep rezes Z arzą­
du Oddz. Pow. w  Lublińcu, inż. M ichejda, cz łonek  
Z arządu  Oddz. M iejskiego w  Chorzow ie, zastępcy : 
Ludw ik Ślązak, km dt. S traży  Zaw odow ej kop. G ie­
sche, oraz K arol R eczek, km dt. Zawód. S traży  kop. 
O rzeł Biały.

POWIAT BIELSKO 

Zakończenie kursu III kat. opl. w Bielsku
W  dniu 6 m arca br. na strażn icy  w B ielsku K o­

m isja egzam inacyjna w  sk ładzie p. w icesta ro sty  M ed 
w eckiego, p. d ra D użyka i p. kp t. S taszk iew icza 
p rzep row adziła  egzam in słuchaczy  ku rsu  III kat. opl., 
k tó ry  zo sta ł zorganizow any sta ran iem  O chotniczej 
S traży  P ożarnej w Bielsku.

K urs ten  był kursem  dochodzącym  i rozpo­
czął się 4 stycznia 1937 r. Na kurs uczęszczało  stale

56 słuchaczy, rek ru tu jący ch  się z oficerów  s tra ż a c ­
kich z te re n u  B ielska i k ilku  z pow iatu .

Dzięki pow yższem u kursow i i już poprzednio  
przeprow adzonem u kursow i dla członków  drużyn 
odkażających, dzisiaj członkow ie O chotniczej S tra ­
ży Pożarnej w  B ielsku w 90 proc, posiadają specja l­
ne w yszkolenie opl., k tó re  im jest po trzeb n e  do p e ł­
nienia przydzielonych  im funkcji w straży.

POWIAT KATOWICE-WIEŚ 
Walne zgromadzenie O. S. P. Mysłowice
W  niedzielę, dnia 7 m arca  br. odbyło się W alne 

Z ebranie O chotniczej S traży  P ożarnej w  M ysłow i­
cach.

Z ebranie zagaił p rezes dh K ozak B ernard , w i­
ta jąc  p rzedstaw icie li O kręgu Śląskiego, insp. wojew. 
M ikułę i O ddziału Pow iatow ego w -p rezesa  Ś lązaka 
oraz p rzybyłych  103 członków . N astępnie Zebranie 
uczciło p rzez pow stan ie  z miejsc pam ięć zm arłych  
w  ciągu roku  członków  śp. S ikorę Jan a , B anasia i 
Kiihna.

Na przew odniczącego W alnego Z ebran ia  w y­
b rano  dh. w -prez. O ddziału Pow iatow ego Ślązaka.

W  dalszym  ciągu Z ebran ia złożyli sp raw o zd a­
nia druhow ie: p rezes K ozak B ernard , se k re ta rz  K o­
zak  Ryszard., sikarbnik Schindler A ugustyn, n acze l­
nik G rabę Reinhold, gospodarz D ybizbański Rudolf, 
p rezesow a R odziny S trażack iej i k o m en d an tk a  D ru ­
żyny sam ary tańsko-pożarn iczej.

S traż  posiada 62 członków  czynnych i 103 
w spierających. O dbyto 1 Z ebranie W alne i 6 posie­
dzeń Z arządu. O bró t kasow y p rzed staw ia  się n a s tę ­
pująco: przychód zł 2.787,22, rozchód zł 2.734,02. 
S tan  k asy  zł 53,20. 5 s trażak ó w  ukończyło  kurs 
oplgaz. dla d-ców  plut. z w ynikiem  dobrym . P rze ­
prow adzono akcje ra tow nicze w 1 pożarze wielkim , 
5 pożarach  średnich  i 4 pożarach  m ałych oraz 2 r a ­
zy podczas pow odzi i raz  p rzy  k a tas tro fie  kolejow ej, 
D rużyna sam .-poż. sk ład a  się z 10 członkiń. W szyscy 
spraw ozdaw cy skarży li się na  fa ta lny  s tan  rem izy 
strażack ie j o raz na b rak  w spinalni, co nie zezw ala na 
n ależy tą  konserw ację  narzędzi. U chw alono prelim i­
n arz  budżetow y na rok  1937-38 na sum ę zł 870 w 
przychodzie i rozchodzie.

POWIAT RYBNIK 
Wyszkolenie

W  czasie od 28 listopada ub. r. — do 26 lutego 
br. odbył się kurs I stopnia rej. G orzyczki w dwu o- 
środkach  rejonu: G orzyce i Rogów. D nia 28 lutego 
br. odbył się  egzamin, w  w yniku k tó reg o  zdali z p o ­
stępem  bardzo dobrym  —- 6, dobrym  —  23, d o s ta tecz ­
nym  — 51. R azem  złożyło egzam in 80 uczestników .

Dnia 7 m arca  br. odbył się egzam in z zak resu  
w yszkolenia I stop. w Lubomii, gdzie złożyło z postę-



Str. 24 „ S T R A Ż A K  Ś L Ą S K I ” Nr  3

p e m bardzo  dobrym  —  4, dobrym  —  5, dost. 14 u- 
czestn ików . R azem  23 członków  straży.

Dnia 20 m arca  br. p rzeprow adzono  egzam in w 
Z ak ładach  N iklow ych w  P aruszow cu  z wyszk. I st. 
Do egzam inu p rzystąp iło  19 uczestn ików . W  w yniku 
p rzeprow adzonego egzam inu zdało  2 —  bardzo do ­
brze, 5 —  dobrze, 12 —  dost.

Dnia 22 m arca br. odbył się egzam in kw alifi­
kacyjny z zak resu  I st. w  rej. Pszów. Do egzam inu 
p rzystąp iły  straże : Pszów, K okoszyce, Syrynia w 
liczbie uczestn ików  51. Egzam in odbył się z zak resu  
w yszkolenia teoretycznego.

Odprawy wyszkoleniowe dla sekretarzy i gospod.
W  miesiącu lutym i w początkach m arca p rze­

prowadził Oddz. Pow. konferencje dla sekretarzy  i 
gospodarzy z poszczególnych straży terenu  pow. Kon 
ferencje odbyły się w  ośrodkach: Rybnik, W odzi­
sław, Rzuchów, Knurów. Ogółem wzięło udział w 
konferencjach 120 uczestników.

Na powyższych odpraw ach omówiono szcze­
gółowo prace sekretarzy  i gospodarzy oraz zaznajo­
miono zebranych ze sposobem, wykonywania odno­
śnych czynności.

Z KURSU I st. SAM.-POŻ, W KATOWICACH
W  czasie od 4 lutego do 20 m arca 1937 O kręg 

W ojew ódzki p rzeprow adził po raz p ierw szy  na te r e ­
nie O kręgu, kurs dochodzący I st. Sam .-Poż. w  K a­
tow icach  na funkcyjne jednostek  żssp. w  strażach  
pożarnych  z te ren ó w  pow iatów : K atow ice M iasto, 
K atow ice, Św iętochłow ickiego i Pszczyńskiego.

Zajęcia na powyższym  kursie  odbyw ały  się w 
godzinach popołudniow ych, 4 razy  w  tygodniu po 
4 godziny, co pozw alało  uczęszczać na  kurs p ra c u ­
jącym  członkiniom  jednostek  żssp.

K urs zgrom adził 25 uczestn iczek  z 12 jedno­
stek . K om endan tką k u rsu  była O kręgow a R efe ren t­
ka  d ruhna A lek san d ra  M ałgow ska, szefem  kursu  
d ruhna Skibianika G. Zajęcia i w ykłady  kursu  odby­
w ały  się w św ietlicy  Zaw odow ej s traży  pożarnej w 
K atow icach.

W ykładow cam i poszczególnych przedm iotów  
byli: dr H ilewicz —  anatom ia i ra tow nic tw o p rz e ­
ciw gazow e, dr Tum idajski —  ra tow nic tw o  ogólne, 
prof. K otajny i prof. W 'nuk —  w ychow anie obyw a­
telsk ie, kd t. K o sterk a  —  n au k a  o sprzęcie i w y ­
szkolenie form alne, mł. instr. B abiarz —  służba w e ­
w nętrzna i w yszkolenie bojowe, asp. M ałgow ska — 
służba w ew nętrzna, w yszkolenie form alne, nacz. Sa- 
ternus — opłgaz.

Szybk o m inęło 7 tygodni, p race  na kursie z a ­
kończono egzam inem  I st. sam .-poż., k tó rego  w yni­
ki by ły  następu jące: 5 bardzo  dobrych, 10 dobrych, 
10 dostatecznych . U roczystość zakończen ia odbyła 
się w dniu 20 m arca br. w obecności in spek to ra  w o­
jew ódzkiego p. J . M ikuły, w ykładow ców  oraz za ­
proszonych gości.

Na program  zakończen ia złożyły się pokazy  z 
zakresu  służby pożarn iczo-sam ary tańsk iej i p rac  
św ietlicow ych, w ykonane p rzez uczestn iczk i kursu.

Po w ręczeniu  absolw entkom  kursu  św iadectw  
przez woj. in sp ek to ra  p. Józefa  M ikułę i okolicz­
nościow ych przem ów ieniach kurs zakończono.

PRACE KOMENDANTKI JEDNOSTKI ŻSSP.
1. O pracow ać k w arta ln y  plan p racy  jednostk i 

żssp. na k w a rta ł II, roku  1937 (kw iecień, maj, cze r­
wiec), przew idując w  nim zakończenie p rzeszk o le ­
nia rozpoczętego  w zimie, egzam inem  końcow ym , 
oraz rozpoczęcie ćw iczeń p rak ty czn y ch  z zak resu  
służby pożarniczej jak m usztra, ćw iczenia ze sp rzę­
tem  itp., sam ary tańsk ie  ćw iczenia z noszam i, ap tec z ­
ką, bandażow anie i ćw iczenia oplgaz.

2. W ysłać do O ddziału P ow iatow ego w  te rm i­
nie do 5 kw ietn ia  sp raw ozdan ie k w arta ln e  za p ie rw ­
szy k w a rta ł p racy  roku  1937 jednostk i żssp.

3. O ile jednostka  przew iduje p rzeprow adzić 
egzam ina, to  należy  na 10 dni naprzód  zaw iadom ić 
o tym  O ddział Pow iatow y, podając z jakich p rz ed ­
m iotów  egzam in zostan ie przeprow adzony, gdzie i 
o k tó re j godzinie.

4. W  zw iązku ze zbliżającym  się okresem  czę­
stych  w ystąp ień  jednostek  żssp. na zew nątrz , n a le ­
ży przeprow adzić  apel m undurow y, na  k tó rym  n a ­
leży spraw dzić czy członkinie posiadają  u m unduro ­
w anie w edług obow iązującego regulam inu i czy jest 
ono u trzym ane w należy tym  stanie.

NOWE JEDNOSTKI ŻSSP. NA TERENIE ODDZIA­
ŁU POWIATOWEGO BIELSKO 

W Rudzicy

Na zaproszen ie Z arządu  O. S. P. Rudzica, w  
dniu 23 lutego br. udał się druh p rezes K lem ens Ma- 
tusiak  w tow arzystw ie  pow. in s tru k to ra  d ruha T. 
M ielnickiego do Rudzicy, celem  p rzep row adzen ia  
zeb ran ia  organizacyjnego now ej jednostk i żssp.

Z ebranie to  zw ołane z in icjatyw y m iejscow ego 
Z arządu S traży  P ożarnej zgrom adziło k ilkanaśc ie  
pań  i członków  straży  pożarnej, k tó rzy  z za in te reso ­
w aniem  w ysłuchali re fe ra tu  na tem at działalności 
drużyn żeńskich, w ygłoszonego p rzez  p rezesa  d ru ­
ha M atusiaka.



„ S T R A Ż A K  Ś L Ą S K I " Str. 25

Zabiegi Z arządu  S traży  nad  zorganizow aniem  
p rzy  S traży  jednostk i żssp. zosta ły  uw ieńczone p o ­
m yślnym  rezu lta tem , gdyż do now ej p laców ki zap i­
sało się k ilkanaśc ie  pań. N orm alne p race  tej d ru ­
żyny już się rozpoczęły.

W Zabrzegu
Z inicjatyw y Z arządu  S traży  P ożarnej w Z a­

brzegu w dniu 7 m arca br. w porze poobiedniej od­
było się w  tej m iejscow ości w św ietlicy  m iędzyzw iąz- 
zkow ej zebran ie organizacyjne jednostk i żssp.

Z arząd  S traży  Pożarnej chcąc spopularyzow ać 
ideę p racy  k o b ie ty  w  szeregach  s traży  pożarnych  
i tym  sam ym  przychylnie przysposobić spo łeczeń ­
stw o do ew entualn ie  now o zorganizow anej drużyny, 
poczynił s ta ran ia  w  k ieru n k u  zgrom adzenia na  z e ­
bran iu  organizacyjnym  jak najszerszych  w arstw  
m iejscow ego obyw ate lstw a, co w zupełności Z arzą­
dowi się udało, gdyż w czasie w ygłaszania p rzez d e­
leg ata  O ddziału  Pow iatow ego, naczeln ika  d ruha A n ­
toniego M ikułę, na sali znajdow ało  się około 50 go ­
spodyń, k ilkudziesięciu  gospodarzy i w szyscy człon­
kow ie straży. Z ebranie zaszczycił sw ą obecnością

PISMA ZBIOROWE J. PIŁSUDSKIEGO DLA 
BIBLIOTEK STRAŻACKICH

In sty tu t Jó zefa  P iłsudskiego w W arszaw ie 
p rzy stąp ił do w ydania w ydaw nictw a pod ty tu łem  P i­
sm a Z biorow e Jó ze fa  P iłsudskiego w  10-ciu tom ach.

Tom  I zaw ierał będzie następujący treść: la ta 1893
do 1900. O kres pracy, jako redaktora „R obo tn ika” i człon­
ka C entralnego K om itetu  Robotniczego P. P. S. do chwili 
aresztow ania w Łodzi. Tom  II zawierał będzie lata 1900 do 
1908, tj. okres działalności rewolucyjnej w zaborze rosyj­
skim  i w ystąpień O rganizacji Bojowej P. P. S. W  tom ie 
III mieścić się będzie praca w latach 1908— 1914 —  okres 
Zw iązku W alk i Czynnej, O rganizacji Strzeleckiej. Lata

m iejscow y ks. p roboszcz A dolf Dyczek, k tó ry  n ad er 
przychylnie ustosunkow ał się do zagadnien ia p rzy ­
gotow ania k o b ie t do obrony k ra ju  na w ypadek  w oj­
ny lotniczej.

Z dyskusji, jaka się w yw iązała  po w ygłoszeniu 
refera tu , p rzypuszczać należy, że panie, k tó re  z d e ­
cydow ały się w stąp ić  n a  członkinie drużyny, o bo­
w iązki sw e chcą przy jąć z ca łą  św iadom ością p rzy ­
jętych  na się obow iązków .

D obrze p rzygo tow ane zeb ran ie  inform acyjne 
spow odow ało, że na  liście now o zorganizow anej 
jednostk i żssp. znalazło  się 19 nazw isk  m iejscow ych 
pań  i now a ta  jednostka  od p ierw szego dnia jej is t­
n ienia zna lazła  zrozum ienie i poparcie  w śród c a łe ­
go obyw ate lstw a.

P rzypuszczać należy, że p od  dośw iadczonym  
k ierow ic tw em  Z arządu S traży  P ożarnej w  Zabrzegu 
w osobach p rezesa  druha M ichała W rzo ła  i druha 
L udw ika D iestla  na czele, d rużyna żeńska swe za ­
danie spełn i sum iennie, idąc śladam i drużyny m ę­
skiej tej straży, k tó ra  przez sw ą p racę  zasługuje na 
uznanie.

*914— 1918 tj. okres w ojny światowej, Legionów  Polskich, 
Polskiej O rganizacji W ojskow ej, Tymczasowej Rady Stanu 
i w ięzienie w  M agdeburgu zaw arte zostaną w tom ie IV. T o ­
my V, VI, V II i V III zawierać będą lata działalności 1918 
do 1926, tj. pierwszy okres działalności w niepodległym  
Państw ie Polskim . Tom  IX  om ówi działalność w okresie 
1926— 1935, tj. do chwili zgonu M arszałka Józefa P ił­
sudskiego. Tom  X  i ostatni zaw ierał będzie indeksy oraz 
szczegółowy skorow idz rzeczowy.

„Pism a Zbiorow e Józefa P iłsudskiego” wydane zo­
staną bardzo starannie, na papierze dobrego gatunku . K a­
żdy tom  obejm ow ał będzie około 400 stron druku. W  celu 
udostępnienia najszerszym w arstw om  społeczeństwa prac 
pisarskich M arszałka Józefa P iłsudskiego, Insty tu t nie ty l­
ko opracował spuściznę pisarską M arszałka P iłsudskiego w

Natychm iast zg łosić ubezpieczenie koni do Kasy Odszko­
dowań Śląskiego Okręgu na rok  1937

Na sku tek  o trzym an ia  form u larzy  u bezp ieczen iow ych  cz ło n k ó w  straży , n a leży  
natychm iast zg ło sić  czyn n ych  cz ło n k ó w  s tra ży  do K asy S trażack ie j i  uiścić

przypada jącą  n a leży  to ść

Straże, k tóre zalegają z opłatą
1936, w zyw am y do uregulowa
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ten  sposób, że będzie ona dostępną i zrozum iałą dla każde­
go czytelnika, lecz także obniżył cenę w ydawnictwa do w y­
sokości nie spotykanej na naszym rynku księgarskim  i tę  
niską cenę rozłożył na raty.

Tak więc cena za 10-tomowy kom plet „Pism  Z b io ro ­
wych Józefa P iłsudskiego’’ (razem  około 4500 stron d ru ­
ku) wynosi w  prenum eracie tylko 30 zł, płatnych W dzie­
sięciu ratach miesięcznych po 3 zł —  przy odbiorze każdego 
tom u. N a  szczególną uw agę zasługuje bardzo prosty spo­
sób prenum erow ania wydawnictwa. K to przyśle do In sty tu ­
tu  Józefa P iłsudskiego (W arszaw a, A leje U jazdow skie 1) 
oświadczenie, że kupuje na wyżej w ym ienionych w arun ­
kach „Pism a Z biorow e Józefa P iłsudskiego” , terrłu bez 
żadnych w płat uprzednich w początku każdego miesiąca, 
poczynając od kw ietn ia rb., przyniesie listonosz jeden tom

„Pism  Zbiorow ych” . P renum erator obowiązany jest wręczyć 
listonoszow i w zam ian za otrzym aną książkę zł 3. Cena w y­
daw nictw a w sprzedaży księgarskiej będzie wyższa. P ierw ­
szy tom  w ydaw nictw a ukaże się 1 kw ietn ia 1937 r., a n a ­
stępne tom y w odstępach miesięcznych —  tak, że całe w y­
daw nictw o zostanie ukończone 1 stycznia 1938 roku.

Pism a zbiorow e J. P iłsudskiego pow inny się 
znaleźć w b ib lio tece każdej s traży  pożarnej, by  z 
tych  pism  m ożna było  czerpać  tem a ty  do p rac  w y­
chow ania obyw atelsk iego  członków  straży  p o ża r­
nej.

In sty tu t Jó zefa  P iłsudskiego przyjm uje zgło­
szenia już ty lko do dnia 20 kw ie tn ia  br,, a po tem  li­
s ta  p ren u m era to ró w  zostan ie zam knięta .

WYPRÓBOWANE i PEWNE
popularne samochody osobowe, ciężarowe 
i podwozia do celów pożarniczych

zbudowane z polskiej słali i wyposażone w polskie ak- 
cesoria są równie dobre jak i inne renomowane wy­
roby polskiego przemysłu

Czytajcie i propagujcie 
Strażaka Śląskiego!
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